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Do Berlina dojechaliśmy około godziny 12. Wysiedliśmy na parkingu przy 

Berlin Zoologischer Garten Bahnhof, który został rozsławiony dzięki książce 

"My, dzieci z Dworca Zoo" autorstwa Christiany Felscherinow, opowiadającej 

o życiu narkomanów. Zwiedzanie rozpoczęliśmy od miejsca pamięci  ofiarom 

zamachu na jarmarku bożonarodzeniowym obok Kościoła Pamięci Cesarza 

Wilhelma. Następnie wstąpiliśmy do wyżej wymienionego kościoła, w którym 

mogliśmy podziwiać  spektakularne, szklane, niebieskawe ściany zbudowane 

z 30 tys. elementów. Sam kościół powstał pod koniec XIX wieku. 

Charakteryzuje się on stylem neoromańskim. 

Następnie poszliśmy do Europa Center, gdzie zobaczyliśmy słynny zegar wodny 

oraz fragment Muru Berlińskiego. W drodze do Checkpoint Charlie mieliśmy 

okazję przejechać drogą w dzielnicy ambasad - tuż za nią rozciąga się ogromny 

park - zielone płuca Berlina. Same ambasady robią wrażenie - budynki urzekają 

swoim wyglądem.  

Checkpoint - Charlie było jednym z najbardziej znanych przejść między NRD 

a Berlinem Zachodnim w okresie Zimnej Wojny. Obecnie stanowi on atrakcję 

turystyczną, gdzie turyści mogą zrobić sobie pamiątkowe zdjęcie z aktorami 

ubranymi w wojskowe mundury.  

Zatrzymaliśmy się również w Muzeum Historii Terroru, gdzie Pani Przewodnik 

przybliżyła nam przebieg tych smutnych wydarzeń. Następnie przeszliśmy do 

Muzeum Szpiegostwa - ciekawe miejsce, w którym mogliśmy poznać tajniki 

szyfrowania informacji. Dowiedzieliśmy się, jak działa krypteks oraz mieliśmy 

okazję zobaczyć enigmę. Nie zabrakło również nawiązania do najsłynniejszego 

szpiega - Jamesa Bonda. W muzeum można znaleźć rekwizyty 

z poszczególnych filmów o agencie.  

Dodatkową atrakcją było wczucie się w rolę szpiega - czekały na nas lasery, 

pomiędzy którymi można było przejść.  

W drodze do Muzeum Historii Naturalnej minęliśmy budynek Reichstagu - 

siedzibę Bundestagu. Został on zbudowany w barokowym stylu, a architektem 

jest Paul Wallot.  

Następnie udaliśmy się do Muzeum Historii Naturalnej, gdzie mieliśmy szansę 

podziwiać szkielety dinozaurów (znajduje się tam między innymi największy na 

świecie wystawiony szkielet dinozaura o wysokości 13 metrów). Muzeum może 

poszczycić się zbiorami z dziedziny zoologii, paleontologii i mineralogii.  

Trudno powiedzieć, co robi największe wrażenie, jednak z pewnością do jednej 

z najbardziej spektakularnych wystaw zalicza się Ścianę Bioróżnorodności, na 

której skupia się około 3000 spreparowanych gatunków zwierząt.  

Po zwiedzeniu Muzeum Historii Naturalnej udaliśmy się do hotelu, kończąc 

zwiedzanie Berlina.  

Drugiego dnia po śniadaniu w hotelu ruszyliśmy, aby poznać środki 

komunikacji miejskiej berlińczyków. Tego dnia zanim wyruszyliśmy na 

http://virtualo.pl/christiane-v-felscherinow-a55961/


zwiedzanie Poczdamu udaliśmy się na stację S-Bahnu (kolej miejska), którą 

dojechaliśmy do stacji U- Bahnu (metra). Szybkość przemieszczania się tą 

komunikacją jest imponująca. Metrem dotarliśmy do miejsca postoju autokaru, 

którym udaliśmy się do Poczdamu. Spacer po tym magicznym mieście 

rozpoczęliśmy od obejrzenia Ogrodów Sansouci. Przy wejściu do nich powitał 

nas flecista, ubrany w charakterystyczny dla dworu Hochenzollernów strój. 

Usłyszeliśmy fragment Pieśni Legionów Polskich. W ogrodach leży Fryderyk II 

Wielki, pochowany w skromnym grobie, a tuż obok leżą jego ukochane psy rasy 

Chart. Wokół fontanny, umieszczonej w ogrodzie w 1748 roku stoi 12 rzeźb – 

8 bóstw rzymskich oraz 4 żywioły. Następnie przeszliśmy dalej - do Kościoła 

Pokoju, który jest zbudowany w stylu arkadowym. Został on zaprojektowany 

przez Fryderyka Wilhelma IV w połowie XIX wieku. Jest to ostatnie miejsce 

spoczynku członków rodu Hohenzollernów. Po wyjściu z kościoła mieliśmy 

okazję podziwiać arkady i spróbować wody z dwóch fontann. Potem udaliśmy 

się do Wielkiej Fontanny, skąd przeszliśmy do oranżerii, skrywającej 

egzotyczne drzewa i krzewy. Stamtąd ruszyliśmy do autobusu. Następnym 

punktem naszego programu był pałac Cecilienhof, gdzie została podpisana 

Konferencja w 1945 roku. Spotkali się tam przywódcy 3 państw - Józef Stalin, 

Harry Truman oraz Winston Churchill. Charakterystycznym dla tego pałacu 

obiektem jest trawnik założony przez sowieckich żołnierzy, na którym 

szczególną uwagę przykuwa duża, czerwona gwiazda. Fasady pałacu zdobi mur 

pruski z ciemnego dębu, na którym możemy dostrzec 55 kominów - żaden nie 

jest taki sam. Następnie udaliśmy się do autokaru, którym przejechaliśmy przez 

kultowy Most Szpiegów na starówkę. Udaliśmy się na Brandenburger Straße, 

gdzie poszliśmy do kawiarni i na lunch, by odpocząć od słonecznego skwaru. 

Około godziny 17:30 udaliśmy się do autokaru, skąd ruszyliśmy do Wrocławia.  

 

W imieniu uczniów z klas 2f, 2c, 2i, 2e, 2g, 2a, 1g, 1b1 chcieliśmy serdecznie 

podziękować naszym opiekunom: 

Pani Profesor Agacie Kozal, Pani Profesor Grażynie Przybycień, Pani Profesor 

Beacie Tadli-Matkowskiej,  Pani Wicedyrektor Marcie Sakowicz, oraz Pani 

przewodnik Małgorzacie Ganowskiej za niezapomniany wyjazd edukacyjny. 
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